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O d  p i  s

ży c io rys

J ó ze fy  z 0rzyaBkow3.jCi.ci3 K le ind ienstow ej •

Jrodziłum s ię  2o paź dzid  r a lka  i ''195 r*w 3y<*oki<B Mazowieckim 
( jruo^rnia łomży/isia) obecnie w o j-B ia ło s to ck ie ) • O jc iec  mój był buchal­
terem w Masie Pow iatow ej, z pracy saej utrzymywał żonę i  siedm ioro 
d z ie c i ,  to  te ż  warunki m ateria lne rodziny były skromne.
: i-no to  rod zice  n ie p o s y ła li  d z ie c i  swoich do rządowych s zk ó łro s y j-  
s.vich, a le  do dużo droższych prywatnych szkół p o lsk ich ,by  nie narażać 
a z ia c i na szykany i  ru sy fik a c ję  ze strony rosy jsk icn  n a u czy c ie li.
'V domu wychowywano nas w p a tr io ty zm ie , uczono o i s t o r i i  Po lsk i,śp iew ano 
(po cio.-łu) p ie śn i p a tr io ty c zn e .ia tk a  opowiadała nam o swym ojcu,Józefi<f 
Dłużniewskim, k tóry brał udzia ł w Powstaniu Styczniowym w 1363 r .  i  
był za to  zesłany ha 11 la t  na Syberię-.co ja  s ta rsza  s io s tra  Janina *m 
bra ła  u dzia ł w o t ; a j ku szkolnym w 19o5 r .  i  wraz z innymi -cole• ami i 
Piotrem  Bańkowskim,Mieczysławem Moczydłowskim i  Eugeniuszem Srzedn ic- 
kins prowadziła komplety z nauczaniem w języku  polskim u la m łodzieży, 
która ws .utek s tra jk u  opu śc iła  szkoły  rządowe.Ja chociaż nie chodzi­
łam do szkoły rządow ej, brałam udzia ł w tych kompletach,ąa których mło­
dzi pedagogowie (16-13 l a t )  u c zy li nas nawet esperanta.
- 19o7 r .  o jc ie c  mój p rzeszed ł na emeryturę i  roa z ice  p r z e n ie ś li  s ię  

. do jfcooży,gdzie złożyłam  egzamin do d ru g ie j k lasy na p en s ji żeńsk ie j 
p ./ r ir ii K orzen iow sk ie j• -.19od r .p en s ja  zo s ta ła  przekszta łcona na Pry­
watną żeńską Szkołę Handiową,oo uw oln iło szko łę  o j  k o n tro li r o s y js k ie j  
go inspektora szkolnego,gdyż szkoła  hańalowa za le ż a ła  od m in isterstwa 
Przemysłu i  ..landi i i  od te j póry n ikt n ie w izytował j e j  do r.1914.
To te ż  można było ta jn ie  prowadzić le k c je  h is t o r i i  P o lsk i.Poziom  jzk o - 

był bardzo wysoki^Bardzo dobrze s ta ła  matematyka^ k tó re j uczył p r o . . 
Maksymilian lo k a re w ic z , ję z .p o ls k i wykładał Ju liu sz K le in a ie n s t , j ę z .  
obce -p .Jan ina Makarewicz i  ? lorentyn  ?ryczy,'ska.

BZkolft należałam do o rg a n iza c ji niepodle//ł ościov. o-postępowej , na 
zebraniach omawiało s ię  u z ie ła  Bebla, isrksa, .a ta k że -p o g łęb ia ło  
wiadomości z h is t o r i i  P o ls k i.
Szkołę ukończyłam w 191i r . z  odznaczeniem i  zaczęłam pracować zarobko­
wo u d z ie la ją c  k o rep e ty c ji i  prowadząc ta jn e  komplety z polskim  ję z .  
wykładowym. Ja tych kompletach przygotowałam młodzież" do egzaminów, 
wstępnych do szkół po lsk ich , w rządowych sz^ołacn początkowy on j-ęzykiea 

wykładowym był wówczas ro s y js k i.  < 1914 r.byłam  członkiem  ta jnego  
skautingu.

■

Po wybuchu I  wojny światowej skończyłam kurs sanitarny i  pracowałam 
ja-co san itariuszka w szp ita la ch  wojskowy ;h,gdyż wtedy pod .?,omża były 
s iln e  d z ia ła n ia  woj nne i  w szystk ie  : zko ły  i  inne w iększe pomieszczeń 
nia zamieniono na " s z p i t a le ” , kanni l e ż e l i  na s łom ie,aa  pod łodze. 
Trzeba było tym cierpiącym  ludziom p rzy jś ć  z pomocą. Pod koniec 19150 
objęłam posadę n au czyc ie lk i domowej w majątku Kownat„ u pp.Bole ehow­
akich .Jednocześnie prowadziłam pracę oświatową na a s i  i  współpracowa­
łam w Px.>n?. W Kowna taca pracowałam 3 lata.'?: i-łam  dość czasu, by w as o— || 
dze sam okształcenia pog łęb iać  wiadomości z b io l o g i i , z  ję z .fra n cu sk ie ­
go i  n iem ieck iego.' / 1913 r.w róciłam  do łom ży,gJzie  dawała:;; korepetycji*
11 lis top a d a  1913 r.brałam  udzia ł w rozb ra jan iu  Niemców i  przebyłam 
n a jd o n io ś ln ie js z j moment ży c ia ,sp e łn ia n ia  marzeń c a łe j m łodości -  
odzyskanie n iep o d le g ło śc i.
.prawdzie ju.-.w 1916 r .  gośc iliśm y z entuzjazmen w f.omży 4 pułk 
Legionów .S tanow ili on i zawiązek wojska ooks^iego i  m ie li  o r z e łk i na _ 
czapkach, a le  10 je s z c ze  n ie b^ła w ó lia  ^olska.

—
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2 - 'ŷ lll
Brałam udział w a g i t a c j i  przed wyoorami do 3e jmu £ 191:4 r . i  oyłam 
członkiem io m is ji  <,yDorozej.
'Ja. tę najw iększą radość mojego ży c ia  padły g łęb ok ie  c ie n ie  c ię żk ich  
s t r a t f bo 25 lis topau a  1913 r.zm arł mój D jc iec . Jedyny t>rat J a n ,1 9 -ie t-  
n i student Uniwersytetu Warszawskiego w ystąp ił ocnotn ićzo ao Wojska 
P o lsk ieg o ,śm ie r te ln ie  ranny w obronie j>owa w d iiu  lp tnarca 1919 r . 
zmarł w :Jo ,ym Sącza i  kw ietn ia  1919 r.
J es ień ią  1919 r .  poj«ćpałam  do -•artzawy,g ;z ie  dostałam posadę w b iurze 
do Spraw Powrotu Jeńców, Jenoliców i  T oootników. 2e skromnej penu ji 
z trudem mogłam utrzymać s ię  i  op a łc ić  czesne,gdyż zapisałam s ię  na 
Wydział metamatyczno-przyrodnkczy Wolnej Sszechnicy P o ls k ie j w marsza- 
w ie. Zasiałam jednocześn ie .pracować zarobkowo i  s t  uui ov.ać, gdy ż n ik t 
z rodziny n ie  mógł p rzy jś ć  z pomocą. la n ie  ooiady w stołówce akademic­
k ie j jad a łaa  > razy w tygodniu, a n ieraz r z a a z ie j .
W czerwcu 192o r .  zapadła uenwała na wiecach akademickich: wszyscy 
studiu jący zg ła s za ją  s ię  ochotn iczo do o jska P o lsk iego ,b y  walczyć 
w obronie O jczyzny. Zaciągnęłam s ię  do O chotn iczej L e g i i  iio o ie t  i  
w końcu l ip c a  i  po zą tk ieu  s ie rp n ia  pełn iłam  służDę *a t r z e c ie j  l i n i i  
fron tu . lastępn ie oukOinenderowano anie do p e łn ien ia  służfty san ita rn ej 
przy riinnyco i  cnoryca w Warszawie w s zp ita lu  D ziec ią tka  Jezus.
vi październ iku  192o r.zw oln iono mnie na własną prośbę .ze 3łużby wojsko 
”e j i  wróciłam do studiów i  pracy za iobkow ej. Pracowałam w b iu rze 
emigracyjnym, a w 1921 r.wykładałam b i . lo r ię  na p en s ji p .S łoń sk ie j 
w Warszawie i  prowadziłam komplety uczennic, k tóre przygotowywała® io  
egzaminów do szkół średn ich . ’& roku szk .i92>-24 dojęłam posauę nauczy­
c ie lk i  b io lo g i i  i  g e o g r a f i i  w Prywatnym Seminaria:: nauczycielskim  
w .*ariówce O poczyńskiej. Trudna to  była decyzja  opuścić .arszaw ę,gdzie 
miałam p race , b. łam demonstratorką (pomocnicą asysten ta ) na w ydzia le  
b io lo g i i  do lnej Vszechnicy P o ls k ie j w Warszawie i  miałam sporo l e k c j i  
na kómpletaon, a le uważałam, że k sz ta łc en ie  n a u czy c ie li j e s t  sprawą 
ważną I  p iln ą  w nowob udającej s ię -P o ls ce . .."ariówka le£y między liaoo- 
mieoi I  Opocznem,z k tó rev b y ło  na n a jb liż s zą  s ta c ję  kolejową 27 km. 
v uriówce miałam doore warunki ao pracy z m łodzieią,m ożna było  nawią­
zać b l is k i  kontakt z p rzyrodą, urządzać l ic z n e  w yc ieczk i i  szerzyć  
ochronę przyrody.Robiłam  te ż  l ic z n e  w yc ieczk i kritjoznawcze.Opracowałam 
plan w ycieczek  d la  wszystkich p ię c iu  kursów tak ,żeby uczennice po 
ukończeniu sz .o ły  znały z wycieczek: Warszawę i  iazowsze,Sandom ierz i  
G-óry Św iętokrzysk ie, -yżynę Lubelską i  P od la s ie , lie lk o p o lsk ę  z Porno* 
rzem i  Wybrzeżem, o ląsk  -Katow ice -Kraków -  ? »ie łic zk ę  -  Zakopane.
Każdy kurs odbywał jedną da lszą  wycieczkę krajoznawczą po kon iec 
roku szkolnego.
Jednocześnie w (Srodze sam okształcenia pogłębiałam  swoje wiadomości 
z g e o g r a f i i .  Przed każdą wycieczką szkolną sama robiłam  w czas ie  
wakacji w yc ieczk i,o y  poznać o k o lic e  i  zaplanować taką wycieczkę _szk.
W 1925 r*urządziłam  wraz z gronem nauczycielskim  wycieczkę do Włoch , 
gd z ie  w/g przeze mnie Opracowanej mars ar taty zw ied ziliśm y Rzym,Neapol, 
O apri,Asyż, P eru g ię , F lo ren c ję , P izzę,G enuę, Mediolan, Padwę,Wenecję, 
i  iic-deń. ?iycieczka trw ała  5 tygodni i  dała ni możność poznania 
y*2ocn i  w ie lu  zjaw isk  geogra ficzn ych .
V Warszawie prowadziłam kółko b io lo g ic zn e  i  krajoznawcze.Uczennice 
poznawały f lo r ę  i  faunę oko liczn ą . ftykayłyśmy stanowiska c is a  w la ­
sach koło  Chlewisk.
Poznawałyśmy zw ycza je , p iśn i i  oorzęay lud owe. Ozasem byłyśmy zapaaasza— 
ne na wesele i  d z ię k i temu opisałyśmy wesele opoczyńsk ie,wydrukowane 
nakładem Seminarium w i£ariówce«

j
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w 1926 Tm byłam członkiem Z-I?. v* r.1931 przeniosłam  s ię  na własąą 
prośbę z ariów ki do Seminarium Nauczycielsk iego w Ło::.żj . la t a j  ak ty­
wnie uczestniczyłam  w ruchu związkowym,byłam c z ło  kiem Zarządu w je * . 
c j i  N au czyc ie li Szkół Sreanich przy Zarządzie Powiatowym ZNP w ł,omż>

1932 r .  brałam udzia ł w wycieczce do Jani i ,  urządzonej przez ZNP.
Na je s ie n i  1933 r.przen iosłam  s ię  na własną prośoę do Gimnazjum im*
T .K ościuszk i w Słonim ie.Dyrektorem tego  gimnazjum był mój ażw ągier 
Ju liu sz K le in d ien s t,k tó ry  owdowiał w 1932 r . i  p ozosta ł z t r o j  iem 
d z ie c i .  % 1934- r.poślub iłam  Ju liu sza  K le in d ien s ta  s ta r a ją ;  s ię  żastą  
p ić  zmarłą .matkę moim s io s t r  zeAcom. Do tych obowiązków doazła Opieka 
nad s io s trą  męża,Anną K le in d ien s t,k a lek ą , która w miarę swych s i ł  
pomagała w pracach domowych,ale te  i c zęs to  i  długo chorowała#
■ ój mąż zmarł w 1964 r . , a  je g o  s io s tra  dotąd t . j . d o  1971 r .p o zo s ta je  
na mojej wyłącznej opiece i  le ż y  Już od 1963 r .  Ja mam ju ż 75 la t  
i  coraz c ię ż e j je s t  mi opiekować s ię  chorą.
h roku 1935 przen ieśliśm y s ię  na własną prośoę ze Słonina do Lidy i  
pracowaliśmy do 1945 r .  w la tach  1939-1941 pracowaliśmy w d z ie s ię ­
c io le tn ic h  szkołach średn ica . W 1941 r .  latem w k roczy li do Lidy 
Mie;.<cy« Już we wrześniu 1941 1 * razem z. k o l. Heleną J odkównf* i  
^andą Lewkowi ;zówną zorganizowałam komplety ta jn e • o nauozania.wykła­
d a l i  na nich również k o l.J u liu s z  K le in d ien s t i  Zygmunt dnke.Przeważ­
n ie  przerabiano kurs imnazjum, gdyż m ło iz ie ż  w wieku licea lnym  mu# 
s ia ła  pracować,ale b y l i  i  ta cy , k tó rzy  g o d z i l i  naukę ż pracą.
Pracę na kompletach tajne,*o nauczania opisywałam w pracach konkurso­
wych, urywki tegd są drukowane w wydawnictwach zoiorowych "Szkoła 
w ‘to n s p ira c ji ’*- In s ty tu t Y»yd. "Nasza k s ięga rn ia 1*. 1960 r . i  wydawn.. ON 
"K ob ieta  w walce" oraz "N au czycie l w walce o nową Polskę ".O b ie  ks i z 
k i wydane w 197o r .
W r.1944 p o le g ł w walkach partyzanckich  pod Surkotami nasz syn J. n 
K leind ienst.W  1945 r.przyjechałam  wraz z mężem i  j e.vo s io s trą  do 
V#4jherowa.Obie có rk i w róc iły  do- P o ls k i w c z e ś n ie j.1. Wejherowie wykła­
dałam o io lo g ię  i  g e o g ra fię  w Liceum OC—is z t.w  r . !9 5 o . ianowano i .ni 
dyrektorką tego liceum . u 1952 r.n a  własną prośbę p rzen ies ion o  nie 
do 3dyn i, & w 1953 r.n a  własną prośbę zostałam p rzen ies ion a  do 
Liceum Pedagogicznego w ile jb erow ievgd z ie  pracowałam c*o 1960 r.cho-4  
c ia ż  na emeryturę przeszłam  w 1962 r.Tyk  w ięc w zawodzie n a u czy c i'1-? 
skim przepracowałam 55 l a t , a  z te, o w zakładach k sz ta łcen ia  nauczy­
c i e l i  25 la t .
Od 1947 r.byłam  członkiem PPS,a od 15 gruunia 1943 r . j  stem csłon - 
kiem PZPR. Od 1949 r.byłam Sekretarzem POP w »zkJłacn,w  £tórycb 
pracowałam.
w. r.1933 zostałam odznaczona medalem N iop od log łośc i za pracę niepou? 
leg ło śc iow ą  pod z y borem i  u cz ia ł w rozb ra jan iu  ?1 iemców 11 lis topada
191.. w *.omży. # 1954 r.odznaczono mnie Złotym krzyżem Zasługi 
260079, w 1955 r .  edalem D z ie s ię c io le c ia  PRL -'ir.4o4So7* w r.1957 
Z ło tą  Odznaką Związkową Nrą319, a w 1964 r.Sztandarem Pracy I I  Klas 
N r .1-19434 i  Odznaką D z ie s ię c io le c ia  :Jr.3 12233. iSf 1963 r .Z ło ta  
Odznaką Honorową L ig i  Ochrony Przj ody 3r.39o.
P iszę  ten ży c io rys  29 marca 1971 r .  Jestem na ©meryturze, w miarę 
moich s i ł  pracuję sp o łeczn ie . Jestem przewodniczącą S ek c ji 2merytói 

przy Zarządzie Powiatowym ZNP w Wejherowie,Jestem ławnikiem w aądzi< 
powiatowym w ;«ejhero/vie, w iceprzewodniczącą Zarządu Towarzystwa 
P r z y ja c ió ł  B ib l io t e k i t3złonkiem Powiatowego Zarządu ZBoV»IQ i  człon­
kiem Powiatowego Zarządu L ig i  Jcnrony P rzyrody. ie:-zkam w W jh ei >' 
wie i  ma na swoj j  wyłącznej op iece s io s t r ę  mego zmarłego męża,k:-.i J 
kę l ic z ą c ą  33 la t a .  Od 3 la t  je s t  ona ob łożn ie  cnora i  nie może

Y» 1929 • r.zrobiłam wraz z koleżanką wy sieczkę do Praneji.Zwiedziłyśmy
Paryż, Bretanię, pwernię, Szai.oinię, Ałpy.

_
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chodzić o Ałasnycb s i ł  ->.ch. Jedynie dz ięfci pomocy jatcą chorej okazuj € 
PCK przez p rzy d z ie le n ie  s io s tr y  Pogotowia PCK na 4 goaziny d z i nnie, 
mogę z trądem podołać ciężkim  obowiązkom domov;ym.

Podp is: Józe fa  z Grzyrnłcowsicich 

Kle ind ierist ov.a-

Odpis sporządzono d a .23 grudnia 1971 r .

7



O d p i s

Życiorys

J ó ze fy  z nrzymkowskich K leind ien3tow ej .

Urodziłam s i§  2o październ ika 1395 r.w  Wy «* akia *iazowieakiai 
( gao^rnia łomżyńska) obecnie waj .B ia ło s to c k ie ) . O jc ie c  aó j był buchal­
terem w Kasie Pow iatow ej, z pracy awej utrzymywał żonę i  s iedm ioro , 
d z ie c i ,  to  też warunki m ateria lne rodziny były skromne.
Mimo to  rodzice n ie  p o s y ła li  d z ie c i  swoich do rządowych s zk ó łro s y j-  
skich , a le  do dużo droższych prywatnycn szkół p o lsk ich ,by  n ie narażać 
a z io c i na szykany i  ru sy fijca c ją ze strony rosy jsk icn  n a u c z y c ie li .  
y domu wychowywano nas w p a tr iu ty źm ie , uczono o i s t o r i i  Po lok  i ,  śpiewane 
(po cioitu) p ieśn i patriotyczne.M atka opowiadała nam o swym o jcu ,J ó ze i'l 
Dłużnie?.'skim, k tóry  brał udzia ł w Powstaniu Styczniowym w 1363 r* i  
był za to  zesłany ha 11 la t  na Syberię.M oja s ta rsza  s io s tra  Janina fe§ 
bra ła  udzia ł w s tra jk u  szkolny a w 19 o5 r .  i  wraz z innymi kolegam i i  
Piotrem  Danków 3k i  rt,Mieczysławem Moczydłows-sim i  Eugeniuszem S rzedn ic- 
kim prowadziła komplety z nauczaniem w języku  polskim  a la  młodzieży-, 
k tóra  ws ut<ak s tra jk u  opu śc iła  szkoły rządowe.Ja chociaż n ie chodzi­
łam do szkoły rządow ej, brałam udzia ł w tycn kompletach,na k tórych  mło­
dzi pedagogowie (16-13 l a t )  u c zy li nas nawet esperanta.
»  19o7 r .  o jc ie c  mój p rzeszed ł na emeryturę i  ro a z ice  p r z e n ie ś l i  s ię  
do Łomży,gdzie złożyłam  egzamin do d ru g ie j k lasy aa p en s ji żeń sk ie j 
p . Jar i  i  K orzen iow sk ie j. -fl9od r .  pensja zo s ta ła  p rzekszta łcona  na Pry­
watną Żeńską Szkołę Handlową,co uwolniło szkołę od k o n tro li ro s y jsk ie ­
go inspektora szkolnego,gdyż. szkoła  handlowa za le ża ła  od m in isterstw a 
Przemysłu i  Handlu i  ou te j pory n ik t n ie  w izytował j e j  do r.1914.
To te ż  można oyło ta jn ie  prowadzić le k c je  h is t o r i i '  Polski.Poziom '- 'szko^ 
ł y  był bardzo wysoki.Bardzo dobrze s ta ła  m ateaatykafktórej uczjtł p ro f. 
Maksymilian _£okarewicz, ję z .p o ls k i  wykładał J u liu sz K le in d ie n s t , j ę z .  ' 
obce —p .Janina .Mokarewicz i  ?lorentyna Pryczyńska.
W szkole  należałam do o rg a n iza c ji n iepodległościom o-postępowej , na 
zebraniach omawiało s ię  a z ie ła  Beola,:l3rksa, a ta k że -p o g łęb ia ło  
wiadomości z h is t o r i i  P o ls k i.
Szkołę ukończyłam'* 1913 r . z  odznaczeniem i  zaczęłam pracować zarobko* 
wo u d z ie la ją c  k o rep e ty c ji i ' prowadząc ta jne  komplety z polskim  j-ęz.- 
wykładowym.Na tych~kompletacn przygotowałam m łodzież do egzaminów 
wstępnych do szkół polsk ich ,w  rządowyon szkołach początkowycn j  ęzykiea 

wykładowym był wówczas r o s y js k i.  V,' 1914 r.byłam  członkiem ta j .lego 
skautingu.
Po wybuchu I  wojny światowej skończyłam kurs san itarny i  pracowałam 
jako san itariuszka w szp ita la ch  wojskowy ;h ,gdyż wtedy pod Porażą były jj 
s iln e  a z ia ła n ia  wojenne i  w szystk ie  :■ zko ły  i  inne w iększe pom ieszczę^ 
nia zamieniono na " s z p i t a le ” , kanni l e ż e l i  na słom ie,na pod łodze. 
'Trzeba było tym cierpiącym  ludziom p rzy jś ć  z pomocą. Pod koniec 1915r2 
objęłam posadę n au czyc ie lk i domowej w m ajątk i Kownaty u pp.Bolechow- j 
sk ich . Jednocześnie prowadziłam pracę oświatową na wsi i  współ prac owa-| 
łam w?OW. V  Kownatacn pracowałam 3 lata.M iałam ^ dość czasu, by w .d*o- J 
dze samokształcenia pog łęb iać  wiadomości z b io lo g i i , z  ję z .fra n cu sk ie ­
go i  n iem ieck iego .% 1918 r.w róciłam  do Łomży,gdzieś dawałam korepetyc ji
11 lis top ad a  1913 r.brałam udzia ł w rozb ra jan iu  Niemców i  przebyłam | 
n a jd on ioś ln ię js zy  moment ży c ia ,s p e łn ie n ie  marzeń c a łe j m łoaości -  | 
odzyskanie n iep o d leg ło śc i.
wprawdzie jaz.w  1916 r .  gośc iliśm y  z entuzjazmen w Łomży 4 pułk 
Leg ionów * S tanow ili on i zawiązek wojska ooks^iego i  m ie li  o r z e łk i  ha 
czapkach, a le  to je s z c ze  n ie  b^ła wólaa Polska.
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Srałam adzia ł w a g i t a c j i  przed  wyborami do Sejma £ 1919 r . i  byłam 
członkiem kom isji wyborczej.
.la tę największą radość mojego ży c ia  padły g łęb ok ie  c ie n ie  c ię żk ich  
3 t r a t , bo 25 lis top ad a  1913 r.zm arł mój o jc ie c .  Jedyny brat Ja.n,19-lst- 
n i student Uniwersytetu Warszawskiego w ystąp ił ochotn iczo do lo js k a  
P o lsk iego ,śm ie rte ln ie  ranny w obronie Lwowa w dnia 13 marca 1919 r .  
zmarł w ;Jov,ym Sącza 1 kw ietn ia  1919 r .
J es ien ią  1919 r.pojechałam  do ‘Sarszawy,gazie dostałam posadę w b iurze 
do Spraw Powrota Jeńców, Ucaodźcó« i  Poootników. 2e skromnej p en s ji 
z trądem mogłam atrzymać s ię  i  op a łc ić  czesne,gdyż zapisałam  s ię  na 
Wydział aetematyczno-przyrodhaczy Wolnej Wszechnicy P o ls k ie j w 'warsza­
w ie . Zasiałam jednocześnie,pracować zarobkowo i  staaiov.ać,gdyż n ik t 
z rodziny n ie mógł przyjść? z pomocą. lan ie  obiady w stołówce akademic­
k ie j jadałam 3 razy w tygodn ia , a n ieraz r z a d z ie j.
# czerwca 192o r .  aapadła acnwała na wiecach akadeiaickicn: wszyscy 
stud iu jący zg ła sza ją  s ię  ochotn iczo do feojska P o lsk iego ,b y  walczyk 
w obronie O jczyzny. Zaciągnęłam s ię  do O chotn iczej L e g i i  iio o ie t i  
w końca l ip c a  i  po zątkiem s ie rp n ia  pełn iłam  s łażoę  na t r z e c ie j  l i n i i  
fran ta . Tastępnie pdkóaeadarowado ranie do p e łn ien ia  s łażby san ita rn e j 
przy rannycn i  choryca w Warszawie w s zp ita lu  D ziec ią tka  Jezus.*
"i październ iku  192o r.zw oln iono mnie na własną prośbę ze 3łużby wojskc 
wej i  wróciłam do stadiów i  pracy zarobkowej. Pracowałam w b ia rze  
emigracyjnym, a w 1921 r.wykładałam b io lo g ię  na p en s ji p .S łoń sk ie j 
w Warszawie i  prowadziłam komplety uczennic, k tóre  przygotowywałam do 
egzaminów j o  szkół średn ica . % roka s zk .1923-24 Objęłam posadę aauczy- 
c ie lk i  b io lo g i i  i  g e o g r a f i i  w Prywatnym Seminarium nauczycielskim  
w ^ariówce O poczyńskiej.• Trudna to  by ła  decyzja  o p a śc ie■■ Warszawę*gcr-zi* 
miałam pracę,b^łam demonstratorką (pomocnicą asys ten ta ) na w ydzia le  
b io lo g i i  ^ o la e j iszechn iey P o ls k ie j w ?#ąrszawie i  miałam sporo l e k c j i  
na kompletach, a le  uważałam, że k sz ta łcen ie  n a u czy c ie li j e s t  sprawą 
ważną i  • p iln ą  w nowobadującej s ię -P o ls c e .r/ariówka le ż y  między" Bad o- 
miem I  Opocznem,z k tó re j było  na n a jb liż s zą  s ta c ję  kolejową 27 km.
W Mariówce miałam dobre warunki ao pracy z młodzieżą,można by ło  nawią­
zać b l is k i  kontakt z przyrodą, urządzać lic zn e  w yc ieczk i i  s zerzyć  
ochronę przyrody.Rociłam  te ż  l ic z n e  w ycieczk i krajoznawcze.opracowałai 
plan wycieczek  d ia  wszystkich p ię c ia  karsów tak ,żeby uczennice po 
ukończeniu szkoły, znały z wycieczek : Warszawę i  Mazowsze*Sandomierz-i 
Góry Św iętokrzysk ie, Wyżynę Lubelską i  P od las ie , W ielkopolskę z Pomo­
rzem i  Wybrzeżem, oląsk - la ta w ic e  -Sraków -  W ie lic zk ę  —* Zakopane. 
£ażdy kurs odbywał jedną da lszą  wycieczkę krajoznawczą po kon iec 
roka szkolnego.
Jednocześnie w drodze sam okształcenia pogłębiałam  swoje wiadomości 
z g e o g r a f i i .  Przed każdą wycieczką szkolną sama robiłam  w c za s ie  
wakacji w yc ieczk i,oy  poznać ok o lic e  i  zaplanować taką wycieczkę .szk.
W 1925 r .u rzą lz iłam  wraz z gronem nauczycielskim  wycieczkę do Włoda, 
gd z ie  w/g przeze mnie Opracowanej marszruty zw ied z iliśm y E zy a ,ie a p o l, 
O apri,Asyż, P eru g ię , F lo ren c ję , P izzę,G enuę, M ediolan, Padwę,Wenecję, 
i  'Atiedeń. Wycieczka trw ała 5 tygodn i i  dała mi możność poznania 
Kłoca i  w ie lu  zjaw isk  geogra ficzn ych .
W Warszawie prowadziłam kółko b io lo g ic zn e  i  krajozaaw cze.Uczennice 
poznawały f lo r ę  i  faunę ok o lic zn ą , fcykeyłyśmy stanowiska c is a  w l a ­
sach koło  Chlewisk.
Poznawałyśmy zwyczaj e .p iś a i  i  oarzędy lad  owe.Ozasem byłyśmy zapaaasza- 
ne na wesele i  d z ię k i tema opisałyśmy wesele opoczyńskie*wydrukowaae 
nakładem Seminarium w Mariówce.
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iw 1926 r ,  byłam członkiem ZHP* W r.1931 przeniosłam  s ię  na własąą 
prośbę z Mariówki do Seminariom N auczycie lsk iego  w ioraży- Tutaj akty 
w n ie uczestniczyłam  w ruchu związkowy®, byłam czło ik iem  Zarządu w Seis 
c j i  N au czyc ie li Szkół Średnich przy Zarządzie Powiatowym ZNP w iomży
W 1932 r .  brałam udzia ł w wycieczce do Danii,urządzonej p rze z  ZNP. 
Na je s ie n i  1933 r.przen iosłam  s ię  na własną prośbę do Gimnazjum im, 
T .Kościuszk i w Słonim ie.Dyrektorem tego  ^imnaz^aa był mój szw agier 
Ju liu sz K le in d ien s t,k tó ry  owdowiał w 1932 r * i  p ozosta ł z tro jg iem  
d z ie c i .  I  1934 r.poślub iłam  Ju liu sza  K le in d ien sta  s ta ra ją c  s ię  zaste 
p ić  zmarłą matkę moim siostrzeilcoin*3o tych obowiązków lo s z ła  opieka 
nad s io s trą  męża,Anną K leind ien3t,iŁa łeką , która w miarę swych s i ł  
pomagała w pracach domowych,ale te ż  c zęs to  i  długo chorowała*
Mój mąż zmarł w 1964 r . , a  je g o  s io s tra  dotąd t . j . d o  1971 r .p o zos ta je  
na mojej wyłącznej op iece i  le ż y  J.uż od 19t>8 r .  Ja mam ju ż  75 la t  
i  coraz c ię ż e j je s t  mi opiekować s ię  chorą.
fi roku 1935 przen ieś liśm y s ię  na własną prośbę ze Słonima do Licfr i  
pracowaliśmy do 1945 r .  W la tach  1939-1941 pracowaliśmy w d z ie s ię ­
c io le tn ic h  szkołach średn ich . W 1941 r .  latem w k roczy li do lady 
Niemcy. Już we wrześniu 1941 r .  razem z .k o l.H e len ą  Jodkówn4« i  
Wandą Lewkowi ^zówną zorganizowałam komplety ta jnego  naaozania.7sykła* 
d a l i  "na nich również k o l.J u liu s z  K le in d ien s t i  Zygmunt .-'ianke.Przewaj 
n ie  przerabiano kurs gimnazjum* gdyż m łodzież w wieku licea lnym  su# 
s ia ła  pracować,ale b y l i  i  ta cy , k tó rzy  g o d z i l i  naukę ż p racą .
Pracę na kompletach ta jnego  nauczania o p is y w a ła  w pracach komkurso- 
wyon*urywki tega  .są drukowane w wydawnictwach zoio.ręwyęh "Szkoła  
w k o n sp ira c ji* -  In s ty tu t Wyd."Nasza k s ięgarn ia " 19oo r . i  wydawa*śK)N 
"K ob ieta  w walce" oraz "N auczycie l w walce o nową P o lsk ę ".O b ie  ksią; 
k i  wydane w 197o r .
W r.1944 p o leg ł w waletach partyzanckich pod Surkotami nasz syn J^n; : 
K leind ieast.W  1945 r.przyjechałam  wraz z mężem i  je g o  s io s t r ą  do 
Vi4jherowa.Obie có rk i w róc iły  do P o ls k i wcześniej .W Wejherowie wykła­
dałam c io lo g ię  i  g e o g ra fię  w Liceum OC-Kszt.w r*195o.Mianowano anie 
dyrektorką tego-liceu m . # 1952 ,r.na własną prośbę p rzen ies ion o  mnie 
do Gdyni, a w 1953 r .n a  własną prośbę zostałam p rzen ies ion a  do 
Liceum Pedagogijznego w W ejherow ie,gazie  pracowałam do 1963 r.cho—4 
c ia ż  na emeryturę przeszłam  w. 1962 r.Tyk  w ięc w zawodzie nauczyciel- 
sicia przepracowałam 55 la t , a  z tego w zakładach k sz ta łc en ia  nauczy­
c i e l i  25 la t .
Od 1947 r.byłam członkiem PPS,a od 15 grudnia 1943 r . j- s te m  człon ­
kiem PZPE. Od 1949 r.byłam  Sekretarzem POP w szkołacn,-w jtó ry ch  
pracowałam.
^ r.1933 zostałam odznaczona medalem N iep od leg ło śc i za pracę niepod 
leg łośc iow ą  pod zaborem i  u cz ia ł w ro zb ra jan ia  Niemców I I  lis top ad a
191.. w r.omży. W- 1954 r.odznaczono mnie Złotym Krzyżem Z asłu g i Nr*.. 
26OO79 , w 1955 r .  Medalem D z ie s ię c io le c ia  PRL *lr.4o48o7, w r*1957 • 
Z ło tą  Odznaką Związkową Nrą319» a w 1964 r.Sztandarem Pracy I I  Klaą! 
N r .1—19434 i  Odznaką D z ie s ię c io le c ia  Nr.G 12233. ift 1953 r .Z ło tą  
Odznaką Honorową L ig i  Ochrony Przyrody ^r.39o.
P iszę  ten  życ io rys  29 marca 1971 r .  Jestem na em eryturze, w miarę 
moich s i ł  pracuję sp o łeczn ie . Jestem przewodniczącą S ek c ji 3merytót; 

przy Zarządzie Powiatowym ZNP w Wejherowie,Jestem ławnikiem w &ądzit; 
'powiatowym w fle jherortie , w iceprzewodniczącą Zarządu Towarzystwa M  
P r z y ja c ió ł  b ib lio tek i,C z łon k iem  Powiatowego Zarządu ZEoV»ID i człoa^ 
k ies  Powiatowego Zarządu L ig i  Oonrony P rzyrody . Mieszkam w iSejberifcg 
wie i  ma na sw o jij wyłącznej op iece s io s tr ę  mego zm arłego męża,.kaj| 
kę leczącą  33 la ta .  Od 3 la t  j e s t  ona ob łożn ie  chora i nie'może M

W 1929 r.zrobiłam wraz z koleżanką wycieczkę do Pranej i. Zwiedziłyśmy
Paryż, Bretanię, pwernię, Szamośnię, Ałpy.
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cbodzić o Ałasaycłi s iła ch - Jedynie dzię& i pomocy jascą chore j osazu^ 
PC£ przez p rzyd z ie len ie  s io s tr y  Pogotowia. PC£ na 4 goaz in y  dzienn ie , 
EBOgę z trudem podołać ciężkim  obowiązicom domowym.

Podpis: Józe fa  z Grzymlcowsiictł 

Kle i  ad ie  as 1ow a.

Odpis sporządzono d a .23 gradaia 1971 r.
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